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R O Z M A I T O Ś C I .

O J E Z U I T A C H .

pie rw szym  założycielem zakonu Jezui 
Ww b y ł  iak  wiadomo Jgnacy  L o jo la  szlach- 
Gic hiszpański. Gdy w ro k u  iS z i  p rzy  o b ro 
nie tw ierdzy  P am pdu ny  by ł  w nogę cięż- 
ko ran io n y ,  cza* w yzdrow ienia  poświęcił sa
motności i czytaniu  h is tory i życia Jezusa o- 
raz żywota świętych. Z tą d  pierwsza myśl z 
i| pociąg  do zakonnego stanu, k tó r y  ro z p o 
czął poświęcaiąc się n a  ryce rza  P an n y  M a
tyi. Zaledwie przyszedł do zdrow ia złozył 
Saraz całą  zbroię i wszystkie swe ozdoby 
ttoyskowe, n a  o ł ta rzu  cudownego obrazu 
H a ry i  w M o n f errat,  poddaiąc się iak  naysu- 
tow szym  poku tom , L ubo  pom im o zu p e ł
nego w yzdrow ien ia -ch rom ał ciągle na-nogę, 
odbył przecież w roku  i5z3  pobożną  piel- 
g rzym kę do Je ro zo l im y , « powróciwszy z 
tam tąd  oddał się cały n a u k o m ,  nayprzód  
ro k u  i 524 w Barcelonie, poźniey  w ro k u  i5 s6  
Nv Alcala a w k o ń cu  i 5 a8  w P a ry żu  gdzie 
*534 ro k u  stopień m agis tra  o trzym ał.  W tym 
czasie, poznał się i zaprzyiażnił z sześciu mrie- 
nti m łodem i ludźm i, k tó rzy  idąc za n g o  
p rzyk ładem  i ra d ą ,  obowiązali aię elubem

uroczystym  poyść naw racać  n iew iernycb , lu b  
O y cuŚ w ię tem u  us ługi swe ofiarować. Za* 
m ia re m  ich by ło  udać się do Palestyny , lecz 
owczasowa w oyna W enecka  przeszkodziła  w 
ty m ,  dla czego w r o k u  i5 3 s  ofiarow ali  u s łu 
gi swe Papieżowi P aw łow i  III, a w  roku  t5 4 o  
fo rm alne  tow arzystw a  swego uzyskali p o 
tw ierdzenie . Każdy cz łonek  zgrom adzenia  
tego czynił, slub ubóstwa, czystości i ślepego 
posłuszeństwa dla swych p rzy łożonych  i dla 
Papieża, m ianowicie zaś pod względem missyi 
do naw racania  kacerzy  i róanow ierców . N a-  
stępuiącego zaraz ro k u  Ignacy  Loio ła  zosta ł  
Jenera łem  zgro m a d zen ia  Jezusowego  w Rzy- 
mie, gdzie szczególnieysza gorliwość c z ło n 
ków , wielu dla zgrom adzenia  ziednała wieU 
bicieli i s tronników . Podług pierwszey B ul
li insta lu iącey ich, liczba członków zg ro m a
dzenia Jezusowego n iepow inna J>y^a k ° P lz e * 
chodzić, lecz w dwa lata p o tem  pom nożono  
ich do 8 0 , a trze- iego ro k u  zniesiono zupeł
nie, wszelkie i c h  l i c z b y  ograniczenie. O d tąd  
zaczęli szerzyć się Rznici, i n iebawme wszy
stkie części świata zamieszkali. R o k u  i556  
w k tó ry m  Ignacy L-fiola życie swe-zakończył, 
by ło  iuż 1 0 0 0  Jezuitów w 12  ro z m a ity c h  
p io w in cy ach ;  R «ku  1 6 1 8  by ło  ich  i 3 , n a  
w -o  p row incyach ,  a r o k u  1 7 5 8 , 
a i5 8 g ' R o k u  i 773 wydał Pópieź K lem ens
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X JV  Bullę znoszącą zakon  Iezuitów W wszy* { p r z e ło ż o n y ,  używ ał w  zakresie urzędowani*
stk ich  k ra iach  chrześcianskich. O dtąd  p rz e 
byw ali  W m ałey  ieszcze liczbie ty lko  w Au- 
s t ry i  i w Rossyi. Pius VII żyiący dziś Papież 
potw ierdz ił  ich zakon  i8 o t  ro k u  na Białey 
R usi i Litwie, r o k u  i 8o4 w Sycylii, a  ro k u  
18 i 4 p rzyw róc ił  go w zupełności. N ieo g ra 
n iczona  w ładza, iaka  służyła  Jenera łow i na 
m o cy  k ons ty tucy i  czyli przepisów zg ro m a
dzenia , i ślepe posłuszeństwo zakonników  
względem niego  i wszystkich p rze łożonych , 
sp raw iły  że ro z rzu co n e  po ca łym  swiecie 
zg rom adzen ie  to, rządziło  się ciągle w edług 
ied nak ich  przepisów i zasad w iak nayści- 
śleyszem p o ro zu m ien iu  i  iedności. Już n a 
s tępca  Loioli d r a g i  Jene ra ł  zakonu Jezuitów 
nazwiskiem Łainez, po ło ży ł  p ierwsza funda
m en ta  tey  despotyczney  ustawy, k tó rą A q u a -  
vlvsi trzeci J en e ra ł  Jezuitów uko ń czy ł  ca ł
k o w ic ie ,  pom im o przeszkód  iakich dozna
w ał ze s trony  Papieża Paw ła  IV  i od ko n -  
g reg acy i  p row incyonalnyeh . W ydaną  w r o 
k u  1606 bu llą  pap iezką , uie ty lko s to p ie n ie -  
n e ra la  dożyw otn im  uznanym ale naw et cała 
u staw a z a k o n u  iak naysołenniey  potw ierdzo-. 
n ą  została, z tym  nadzwyczayny m dodatkiem:
„  G dyby na przyszłość k tó ry  Papież chciał 
czynić w ty m  iakie o d m ian y ,  naówczas Ie- 
u e r a ł  i p rze łożen i zakonu upow ażnieni są, 
bez  zasięgania  pozw olen ia  inney  iak iey  bądź 
zw ierzchności, i w każdym  czasie, wszystko 
do dawnego stanu i po rząd k u  przyw rócić  ,, 
K ażdy  z cz łonkow  zgromadzenia obowiąza
n y  by ł oddawać Ienera łow i cześć, iako za
stępcy Boga i C hrystusa, p rzez co uważa
ny m  b y ł  w rów ney  z Papieżem g o d n o ś c i .__
W  tay n ey  mowie z a k o n u ,  zwano go Deu$ 
(B o g )  zwykle  Papieżem , rzadko  kiedy  J e n e 
ra łem .

Jak Jen e ra ł  w ogólności nad cale'm zg ro 
m adzeniem  ta k  w szczególności każdy  in n y  '

swego , zupełnie  n ieogran iczoney  władzy) 
iako to :  P ro w in c y a ło w ie ,  P raepos it i ,  ( N a‘ 
czełnicy K olegiów ') N aczelnicy ta k  zwanych 
re z y d e n c y i , Superiores  ( w  zakładach m b ' 
sy o n arsk ich ) ,  Rejentowie (  w Seminaryach) 
M istrze now icyatu  i ln s truk tu row ie  (  w za* 
kładach  trzec iego  stopnia p ró b y  czyli do* 
św iadczeń). W szystkich tych  p r z e ł o ż o n y c h  

ob ie ra ł  Jenera ł  na  la t  t r z y ,  Ieca służył® 
m u  dla tego władza odw ołan ia ,  gdy  w cią* 
gu  lat oznaczonych uzna ł  tego  potrzebę.

P r z y  tak  n ieog ran iczonym  despotyZ4 
m i e , m i a ł  przecież zak o n ,  lecz p o zo rn ą  tył* 
ko K onsty tncyą  , k tó ra  ograniczenie  sarno* 
wolności Jenera łów  m iała  na celu. Mocą 
tey  k o n s ty tu c y i , t ro jak iego  rodzaiu  k«n* 
gragacie  czuwały nad te'm, a m ianow icie1 
Kongregacie  P ro w in c jo n a ln e  , p r o k u r a t o r j j ‘ 
ne i ieneralne. —  Pierwsze odbyw ały  się 
co lat t rzy .  D o składu ich należeli: P r a t ‘ 
p o s i t i , E&ełores-, Instrucłores  i m a ła  bar* 
dzo ticzba Professów  , k tó ry ch  im iennie  do 
tego powoływano. G łow nem  z a t ru d n ie n ie ^  
te j  k o ngregacy i  b y ł  w ybór D ep u to w an y ch ,  
k tó rz y  do Rzymu na p ro k u ra to ry y n e  i na 
Jenera lne  K ongregacye  zbierali się. Do niey 
należało także rozpoznanie  n iek tó rych  ® 
szczególniey w ażnie jszych  p rz e d m io tó w , 
lecz naysurowiey wzbronione'm iey bvło* 
naradzać się nad  czćmkolwiek badz  tak ien i ,  
coby w prost zakonu  samego dotyczyło. -— 
Gdyby w zgrom adzoney  tey  K on g reg acy i ,  
ieden ty lko  członek okazał wątpliwość, czyli 
p rzedm io t  wzięty pod  rozwagę nie ma sty" 
czności z istotą z a k o n u ?  iuż te'm sam em  n a 
radzać się nad  nim nie wolno by ło .

K o n g re g a c je  P ro k u ra to ry y n e  r ó w n ik  
co lat t r z y  zgrom adzały  się. W  tey  kom* 
m tm ikowano doniesienia czyli rap o r ta  od De* 
p u tow anych  i od Jenera ła ,  naradzano  się c ’
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paz czyli zwołanie Kongregacyi Jereralney
nia mieć mieysce iub nie; ieżeli w przed
miocie tym afirmative zadecydowano, na- 
°'v'czas zwoływał ią Jenerał;  w każdym prze 
Clez razi* służyło mu p ra w o , przedłużyć 
tei'minzebrania się iey o miesięcy ośmnaście.

Kongregacya Jeneralna obierała Jene- 
1 ała i iego tak zwanych Assystentów, którzy 
^  liczbie dwóch do rady przydani mu by- 
*'• Lecz radzić im tylko i dawać Jenerałe-

zdanie swoie wolno b y ło ,  decyzya w 
każdym przypadku od niego samego iedy- 
1116 zależała. — W iednym przypadku-ty 1- 
^°> to iest,  gdyby postępowanie Jenerała 
dobru i pomyślności zakonu szkodliwym o- 
k«zy wało s ię , wolno im było opierać się 
Postanowieniom iego, i zebraney Kongrega- 
ci-i Jene ra lney , podać punkla zaskarżenia 
1 powody oddalenia go z urzędu. —- Kon- 
&r egacya Jeneralna wybierała także i do
dawała Jenerałowi tak zwanego Przestrze
g a ć  ego (A d m onito r) ,  którego obowiązkiem 
ł yto każdy k rok  Jenerała pilnie uważać i 
Udzielać mu w tey mierze spostrzeżenia swo- 
łe- Upi ócĄtycb w szystkich a try b u cy i , Kon- 
§regacya Jeneralna była nakoniec Prawo- 
dawczem Zgromadzeniem zakonu. Mimo 

przecież , nie wolno iey było czynić 
Radnych odmian w kardynalnych przepisach,
1 tylko prawo wykładania i tłumaęzenia ich 
8lużył0 iey , ale Jenerał zawsze decydował 
^ p o d le g le  i wolno mu było podane w y
c e n i e  prawa, odrzucić lub przyjąć, za dokła- 
^ne lub niedokładne ogłosić. — Wszakże same 
l*rzepisy zakonu zakazywały Jenerałowiile mo- 
2n°ści jak nayrzadziey ,  i w gwałtownych 
tylko po trzebach , zwoływać Kongregaeye 
_enei’alne. Z. tego wszystkiego okazuie się,

2; P" tp - " ‘

^onstytucya zakonu była dla oka iedy- 
ill6‘ H°gdy Jenerał sam tylko miał moc reguł 
P o p is y w a n ia  lub ich wykładania w razie
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1 wątpliwym , gdy Jenerał tylko nominował 

na wszystkie zakonne urzędy i samowolni* 
odwoływać z nich m ó g ł ; nic więc iawniey- 
szego nadto, że wszystkie Kongregaeye skła
dały się z członków iemu uległych , a za- 
te'm , że naradzano się w nich i decydowa
no -podług myśli i woli iego.

Żeby Jenerał miał zawsze pod ręka o» 
gólny i szczególny opis stanu zakonu i za
konników , przesyłano mu zewsząd iak nay. 
skrupulatniejsze raporta. Oprócz ewyczay- 
nych były także i nadzwyczayne. Pierwszych 
odbierał rocznie 65S4 , to iest:

od 5ę Prowiucyałów co miesiąc ieden
rap o r t  - .  4 ^ 4

od 612 Praepositis w kolegiach, co
kwartał ieden rapo rt  - 2448,

od 5 4 p Rektorow w rezydencyach ró
wnież co kwartał • 1060

od 59 Mistrzów w nowieyatach, tak 
że ce kw arta ł .  a 5Qt

od i o 48 Konsultorow przy  Prowincy- 
ałach i innych przełożonych w 
różnych koljegiach, naymniey co 

półroku ieden raport  « 2096

Summa raportów stałych 6, 584. 
W tey liczbie niemieszczą się raporta  

dwuchset Instytutów missionarskich, R e
aktorów po Uniwersytetach, i Konsultorow, 
1vmże Rektorom  dodanych; również rap o r
ta i listy imienne z wszystkich klasztorów 
co do ich sytuacyi i stanu; nakoniec osobi
ste doniesienia każdego w' szczególności 
Jezu ity , tak  od -iawnych Czyli klasz
to rn y ch ,  iako też od taiemnych Ie- 
zuitów których o b o w i ą z k i e m  było 
nietylko w interesach czysto zakon

nych Jenerałowi swe doniesienia prze
syłać, ale w każdym przedmiocie politycznym
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lub innym, byleby tego plotrzebf oznali. —
W  zdarzeniach większey wagi, na adresie 
do Jenerała wolno było każderr.a z nich do* 
kładać w y ra z : Soli . W takich to  nadzwy- 
czaynych pismach pozwolone im, b.yło od
kryw ać taiemuice, powierzane na zasadaęh u- 
staw kościoła .Rzymsko-Katolickiego, nigdy 
iednak w zwyczaynych.czyli stałych rapportach 
Prowincyałowie w pewnych przypadkach ,. 
używali do Jenerała, sposobu pisania 
k lu cze m , czyli nieznanemi nikomu cyfra
mi i t. p. Gdy adres opatrzony by ł napisem 
S o l i , riaówczas n ikt tylko, Jenerał sam nie 
mógł odpieczętować i czytać listu. —- Z tego 
przekona się każdy , że w maieryi szpie
gostwa i denuncyacyi, przewyższyli, Jezuici: 
samą Inkwizycyą Świętą , a nawet i taiemną 
golicyą w teraźnieyszych czasach, zaprowa
dzoną. — Ze zaś mieli nieograniczony p ra 
wie wpływ nad Xiążętami i  n a d  lu d e m  , i u t  
to  iako spowiednicy , tuż to  iako posiada
cze tak  niższych,1 iako naypierwszych urzę
dów kraiow ych, do których wyłącznie T a-  
iemni Jezuici przeznaczeni byli , a wspie
rać ich , protegować i posuwać nie zbyw a
ło  zakonowi na możności i sposobach:; —- 
Nie dziw że to zgromadzenie znalazło pod
p o ry  głębokiey polityki przez nadane _ so
bie przywileie.

Przywileie służące zakonowi Jezuitów, 
tia cztery głównieysze odd dały rozłożyć można, 
iako to :  O  Na przywileie tyczące się zako
nu i ustawyr czyli konstytucyi iego ; 2 ) Na
tyczące się obrzędów religiinych; ó)  Dóbr ) 
i maiątku zakonnego; 4 )  N a u k ’ i instytutów 
szkolnych. —

W- pierwszym służyło im prawo, 
źe sami, sobie przepisy stanowili, pod za
strzeżeniem klątwy na każdego, ktokolwiek, 
poważyłby się wątpliwość w tym  iaką okazsć.

downa te^  klątwa dosięgała nawet ty ch ,  któ- 
rzyby bezSuzyskanegó zezwolenia, pozwalali so
bie czytaćpisnio podobne wątpliwości óbeymu- 
iące. Daley służyło im prawo obierania i de* 
stytuowania Wszelkich urzędnikówzakonuswe1' 
go, iako też wolność budowania klasztorów 
w każdem mieyscu, gdzie im się podobać bę* 
d z ie , czyli tak  zwana C a n n a -k Y o Znoić(*) — 
W ich ręku była tak ie  sprawiedliwość bez od* 
w o łan ia , tak  dalece,, że nawet doOyca Swię* 
tego od ich wyroków bez wyrażonego na 
to pozwolenia appelować niebyło wol
no. Prócz tego nietylko każdy Jezuita osobi
ście, ale i dobra, zakonne wyjęte były z pod 
iurisdykcyi biskupów ; nadane było aakonoW* 
prawo znpełney absolucyi i dyspensy dla 
wszystkich członków i ty ch ,  którzyby pod 
iego zwierzchnością zostawać chcieji. NakonieC 
prawo współużytku, mocą którego wszelki® 
korzyści i przywileia innym zakonom, kościo
łom. a nawet poiedynczym osobom stanu du
chownego nadane, im także służyły. — Wszy
stkie podobne przywileie zlane były na Jene
rała zakonu, ten zaś dopiero według upodo
bania luh łaski, mógł dla swych p odw ładny^  
szafować niemi.

(Dokończenie nastąpi.)

( * )  Canna iest pewen rodzcty m iary wło" 
skiey \okóło 7 stop b awieraiącey. Był0
dawniey p ra w o ,  mocą którego, k lasi4 
tor od klasztoru naym niey o i 4o tctkich 
m ia r  oddhlonym bydż powinien. Blizi'i 
budować się żadnemu zakonowi ni/był0 
wolno, wyiąwszy iednych tylko Jezot‘ 

tów od zachowania pra w a  tego uwolni0' 
nych. 1


